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asb iPMazi ania tania 4. Sierpnia. 
"Najjaśnicjszy Król, Erfyderyk Wil- 
Pela LLL.;' fasz najmiłościwszy Monarcha, 
wćzoraj rozpoczął 67my rok Życia. Miliony 
ludów Żyjących pód potężnem Jego berłetn 
radośnie ten dzień obchodziły, — Również 
fw naszćm mieście zgromadziły się o godzi- 
wie gmćj zrana wojska załogi na "placu Wil- 
helmowskim, gdzie pod nieobecńhość JW. Ge* 
nerała kommenderującego, Grolman, Ge- 
nerał- Majorowie Barnikow i Drygalski 
przegląd wojska odprawili. Podczas gdy woj- 
sko na cześć Najmiłościwszego Pana trzykro- 
tnie wniosło hurrah! z czem radośne licznie 
zgromadzonego ludu okrzyki się łączyły, za- 
grzmiały z twierdzy Winiary po 67 ktoć działa 
ï na basztach całej fortecy chorągwie zatknię: 
to. O goz. g.' udały się władze wojskowe 
t cywilne; załoga i mnóstwo ludu do kościoła 
garnizonowego, gdzie X, Nadkaznodzieja Dr, 
Walther stósowne do uroczystości miał ka- 
zanie., O godzinie 11tej zgromadziły się za 
wezwaniem.JW. X. Arcybiskupa Poznańskie- 
80 I Gnieźnieńskiego wszystkie władze w tu- 


tejszym kościele katedralnym, gdzie podczas 
nieobecności'JW. X, Arcypiskupa Dunina, 
JW. X. Biskup Sufragan, Chelko wski mszą 


poatyfikalnie celebrował i lud licznie zgroma« 
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dzony gorące zasyłał modły do Pana; Zasię- 


` pów o długobłogie lata Najjaśniejszego Króla 


i o wszelką pomyślność Najdosiojniejszej ro- 


dziny jego, — O godzinie zciej. z. południa 


dano“ wielki obiad; w lokalu tutejszego Kasi- 
num, na którym się wszyscy prawie urzędnicy 
wojskowi i cywilpi znajdowali, Podczas tego 
gdy rądością i uczuciami uwielbienia przejęte 
towarzystwo toast na cześć Najmiłościwszego 
Pana i Króla spełniało, zagrzmiały powtórnie 
po 67 kroć działa z (twierdzy. Dzień ten uro- 
czysty błogiej nadziei, w którym wszystkich 
wiernych poddanych Najjaśniejszego Pana je. 
dno tylko ożywiało radości uczucie i gorące 
Życzenie, ażeby łaskawe opatrzności wyroki 
długo jeszcze nam najlepszego z Królów 
utrzymały, zakończyło rzęsiste oświecenie 


miasta i więlki wieczór z koncertem w wspa- 


nialę oświeconym ogrodzie Kasinum, 1 
; MAANAM WAARAA RE 
Wiadomości zagraniczne. 

Królestwo Polskie. 
4, Z Warszawy, „dnia 28: -Al 

` Najjaśnićjszy Pan postanowieniem z d, 30, 

Czerwca (12. Lipca) r: b: mianować raczył; 

JW. Stanisława Hr. Grabowskiego, Członka 

Rady Stanu, Kontrollerem Generalnym Kró- 

lestwa i Prezesem Najwyższćj izby Obrachun- 


p. 


Pg 


2 gs! „i 
kowćj; zaś JW. Zygmuńfi, Kurnatowskiegh, 
byłego Generała Lejinanta, Członkiem Rady 
Stanu. 

JW. Stanisław Hrabia Ordynat Zamojski, 
Członek Rady Państwa, przybył onegdaj, do 


Warszawy. 


A n gl i a. lAn 
Z Londynu, dnia 22. Lipca. 
Times stawia dwa aftykuły o Ielandyi, 


2 Morning-Register i Dublin Eves 
niog Mail, na przeciw siebie, W, pierwszej 
z tych gazet czytamy: „„Gziekolwiek się obró. 
cimy, bądź ku zachodowi albo wśchodowi, 
bądź ku północy albo południu, «wszędzie 
"widziiny dowody ulepszonego stanu fzeczy: 
i szerzącćj się spokojności, Oby Bog polityce 
tćj pobłogosławił, bo na niej jedynie opiera- 
my nadzieję, że błogi ten byt i dalćj istnieć 
będzie! W drugiej, gazecie czytamy przeci- 
wnie: „Przed Są Assyzów _w Castlebar 


stoi teraz 80 zbrodniarzy, a między tćmi 26. 


zbójców! W poniedziałek wielki Sąd Przy. 
sięgłych'złóży przysięgę względem spraw fis- 
kajnych!*  —— NR EEN pe $ 


| Królowa Jejmość odwiedziła onegdaj, Xięcia 
Susscx, który do tego stopnia wyzdrowiał, iż 
w końcu bieżącego miesiąca wyjedzie na 
wieś, M 7 
“Trzej Xiążęta perscy znajdowali się nieda- 
wno ha zabawie u Xiężny Kent. | 

List z Bombaj pód dn, 19. Lutego wyraża: 
„Wiadomości odebrane lądem z Persyi, nie 
sa zaspokajające, Pan Bethune, po szczęśli- 
wie ukończonćj kampanii, która Szachowi za» 
pewniła spokojne posiadanie Schiras i przyle- 
głych prowincyi, został oddalony z wojska, 
chociasz jeszcze jest wiele do czynienia.  Bacht 
Nasser, pierwszy Minister zmarłego Szacha, 
posiadający przychylność mieszkańców, został 
oskarzony o zdradę i bez dalszego rozpozna- 
nia rzęczy stracony, 

Hiszpania. 
Z Madrytu, dnia 16. Lipca. 

(Gazety franc.) — Rozpoczęte d. 13. m, b, 
wybory nie wypadły na korzyść przyjaciół Mi- 
nisteryum. Tego się i6ż trzeba było obawiać, 
Jeśliby wszyscy wyborcy .potnni byli na speł. 
nienie swćj ważnćj powinności; jeśliby wy- 
borcy karolistowscy , zamiast co skierowali wy- 
bory swoje na najzaciętszych przeciwników swo. 
jej sprawy, głosy swe dawali kandydatom stron. 
nictwa umiarkowanego, mniejszość, t-j. stron- 
nictwo zagorzalców, nie odniosłaby przy wy. 
borach stolicy pozornego swego. tryumfu, 
Zresztą spodziewamy się z pewnością, Że je- 
śliby dla kilku kandydatów nowego potrzeba 
było kreskowania, to kreskowanie pomyślniej- 
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szy. dla kańdydatów. umiarkowanego etronni- 
ciwa wyda skutek, W tym razie obiorcy mi- 
nisteryalni dzieloieby popierali Pana Martinez 
de la Rosa. Wszakże, jakikolwiek będzie wy. 
{padek wyborów w stolicy, nawet w tym razie, 
Żeby. wszystkich siedmiu radykalistycznych 
kandydatów obrano, większość mioisteryalna 
przy ggeliy ih wyborach niczego się lękać nie 
powinna, . Wiadomości z Toledo, Guadala- 
'xata, Avila, Valladolid, Burgos, Asturyi 
4_Galicyi rokują etronnittwa konserwatystów 
licznych reprezentantów, 
_ Konstytucyonista zamyka pismo z Ma- 
drytu tejże daty, w którćm między innémi 
"wyrażono; „Wszędzie objawia się przy wybo- 
rach duch liberalny, Wyjąwszy obwód Val. 
_demoro, gdzie Ministrowie korzyść odnieśli, 
we wszysikich do prow:ncyi madryckiej nale- 
Żących dystryktach liberaliści stanówcze odni 

li zwycięstwo. Jak wybory w innych prow 
cyach wypadną, tego jeszcze nie wiemy. Zret 
8zią chwycono się sposobu rozmaitych intryg, 
aby działać na opinią publiczną, , „Głoszono 
między inńóćmi, Że Cordova ż komendy zło- 
Żony i że Espartero następcą jego mianowany 
został, © Wiadomość ta; która w Madrycie, 
gdzie się o prawdziwości jéj tak łatwo można 
było przekonać, mocne sprawiła wrażenie, 
wywrze tym większy wpływ oma wybory po 
piowino PR? dE V ówię o EEA zkmii 
północnćj na dwa korpusy, z których “jeden 
zostawać będzie pod rozkazami Genętała 
Evansa, mającego prócz tego.otrzymać 20i099 
wzmocnienia. Postanowienie to natrań spa 
wielkie trudności; jest. ono popiżeniem dla 
oficerów. półwyspu, Drugi korpus zostałby 
pod dowództwem Generała, Cordowy;, zatrzy 
mującego jednak tytuł Naczelnego wodza 
armii północnej, í 

„W umieszczonem w Times piśmie z San 
Sebastianu z d. 16, Lipca czytamy między in- 
nemi: „Po utarczce dnia 11, m. b,, wyjąwszy 
kilka wystrzałów na forpocztach, nie zaszły 
żadne potyczki między Karolistami i Anglika- 
mi. Zdaje się, Że Karoliści gdzie indzićj za- 
trudnieni; cofnęli bowiem ostawićmi czasy 
wielką część wojsk przed liniami tutejszemi 
ustawionych, , Okoliczność ta nadaje rozgianej 
wczoraj pogłosce o wyruszenin Gordovy do 
Vioryi i posunięciu się jego aż do Salinas, 
niejaki pozór prawdy, Stosownie do innćj po: 
głoski uderzył Generał Bernelle z legionem 
irancuzkim i wzmocnieniem wojsk „hięzpań* 
skich przed czterema dniami na dywizygn are 
mii Don Carlosa i poraził go zupełnie. — Po- 
tyczka dnia 11. stała się przyczyną rozdwoje* 
nia zdań. Młodsi Żołnierze legionu twierdzą 
iż trzeba było przynajmniej doświadczać ataku 


( 
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ną .Fuentarabią , któryby był zapewne się udał, 

tarsi Żołnierze utrzymują przeciwnie, iż mia. 
sta tego nie znaleziono .w:tak nie warownym 
sfanie.; jak. głoszono; „byłoby, więc błędem 
wojskowym, gdyby. chwilowe zajęcie; miasta 
znaczną stratą, ludzi. okapić chciano.: „Chcąc 
je. bowiem dzierzyć na; zawsze, wzebaby było 
mocny w „niem zostąwić. załogę i ustanowić 
nieprzerwaną linią kommunikacyjną z Passa- 
e, ma co jędnak.siły Generała Evansa nie 
wystarczają, które ledwo wszystkie punkta na 
zajętej już pozległćj linii osadzić mogą. — Ge- 
peral Evans ma się nie cọ-lepiéj;; nie wstaje 
wszelako. z łóżka. — (Wczoraj wieczorem os 
świadczył; Półkownik -Colqoum . składające- 
mu się.z 370 ludzi.korpusowi artylerycznemu, 
aby tea, Co chce wracać do Anglii, wystąpił, 
Tylko,, 20 żołnierzy wystąpiło z szeregów 
a i z pomiędzy tych, -6. dzisiaj zrana służbę 
swoję znowu pełnić zaczęło“. <i 

3 paa Seo miywe tama 

„ Rozmaite. wiadomości. 

"Z Póznana, — Dziennik Urzędowy Kró- 
lewskićj Regencyi w Poznaniu z d. 2 Sierpnia 
zamyka między inhćmi następujące doniesie- 
nie o chorobie bydlęcej: W mieście Odołano- 
wie i we wsi Świecy, tegoż powiątu, wybu- 
chła zgorzelina śledziony między rogacizną, 
Z -tego.powodu nakazano tamże: zakordonowa 
nie we względzie kommunikacyi co do bydła 
rogatego, ostrej paszy i mierzwy, Obwie- 
gzczając to, polecamy osobom, które mieć 
muszą styczność z wypadłemi bydlętami, ażeby 
były jak najbardziej ostrożnemi, 'ponieważ 
samo zmazanie małćj rany na,palcu krwią u- 
padlłego na tę chorobę bydlęcią zagrozić może 
niebezpięczeństiwem Życia, a: nawet śmiercią. 


Wydawca Tygodnika otrzymał dla umie» 
szczenia w swem piśmie następny; Prospekt. 
Pieśni Ludu, Biało-Chrobatów, Ma- 
zurów i Rusi z nad Bugu, z dołącze- 
niem odpowiednich pieśni, Ruskich, 
Serbskich, Czeskich i Słowiańskich. 
» Źródłem prawdziwćj poezyi są pieśni gmin- 
ne. W nich oryginalność, myśli i uczucia ro- 
dowe, w nich piękność zawsze płynąca z na- 
tchnienia, ujmuje i pieści serce. Z tćj przys 
czyny wszystkie oświecone narody ubiegają się 
szczególnićj za podobnemi pieśniami i groma- 
dzą je sarannie. Już oddawna inne pokole- 
nia Słowiańskie posiadają zbiory pieśni tako- 
wych, czują ich wartość i wiedzą że skarb ten 
jest drogim, My tylko chociaż Żyjemy bez u. 
waż r wśród miłych prostaczych głosów, cho. 
ciaż dźwięk znajomćj od dzieciństwa nuty, spra- 


wuje nam rozkosz, chociaż nieuczone w 
i śpiewy guiinu usilnie przerńawiają i do naj- 
polerówn:ćjszego uczucia nawet, niemamy je- 
dnak: dogi? dostatecznego zbioru a raczćj skła. 
du: do przechowańia tych pięknych tońów i 
myśli: które codzicń się rodzą , bawią, ujmu- 
ją i własną naszą niedbałością w oczach nam 
g'ną bez powrotu. Dotąd prócz pieśni przez 
Wacława z Oleska wydanych, nieposiadamy 
Żadnćj innej książki tego rodzaju i zbiór ten 
jedyny: traci wiele na swćj wartości przez poe 
mieszanie wielu pieśni poetów naszych, jak 
Karpińskiego, Andrzeja Brodzińskiego, tea= 
twalnych i'tym podobnych; które nie mają nic 
spolnego z gminem, "W takim stanie literatus 


yrazy- 


„ry naszej, . chcąc się przysłużyć publiczności 


pieśniami ludu słowiańskie 
łem wydać nowy ich zbiór, zupełniejszy, w le- 
pszym dóborze i tak, ażeby w każdym wzglę- 
dzie światłym czytelnikom nic do Życzenia nie 
zostawi, Łieśri któte wydaję, zebrał znany 
zaszczytnie publiczności, zasłużony w literatu 
rze jako badacz Słowiańszczyny P, Kazimierz 
Władysław: Wojcicki, *Dd trzynastu lat gros 
madzić je począł, z koszturem w ręku obcho- 
dził wioski, zaglądał do strzech wieśniaczych 
i eniewalał lud wszelkiemi sposobami do udzie- 
lania sobie tych poezyi. Słyszał je nieraz po- 
wtąrzane po: wszystkich krajach słowiańskich 
w odmiennych dyalekiach, w innych wyra- 
zach; lecz zawsze były one jedńym echem du- 
szy bratniej: 'Pieśni swoje uporządkował dzie. 
ląc na: 1) Pieśni Historyczne, mające za 
przedmiot czyny lub osoby z dziejów wzięte, 
2) Pieśni 'Prowincyonalne, zabytki czasów ' 
słowiańskich zrodzone wówczaś, kiedy poko« 
lenia jedne drugich prżeśladowały i wyszydza- 
ły. 3) Pieśni Obrzędowe, jak Gaik, Kogutek, 
Swiętojanki, Sobutki, wieńce przy dożynkach 
i ckrężaych , Kolędy, Hajłki. 4) Dumy. 5) 
Pieśni Weselne, 6) Miłośne. 7) Krakowaki, 
8) Mazurki, g) Pieśni wojackie. 10) Gadki 
ludu używane do wygadywania (do deklamo- 
wania), 11) Legendy. Pieśni te wszysikie, 
drukowane «podług wymienionego porządku» 
zajmą dwie części czyli dwa tomy i wychodzić 
bądą poszytami, których w ogóle 47 wyjdzię 
numerów, każdy poszyt złożony z jednego atz, 
kusza, na papierze welinowym fabryki krajo- 
wćj, tym samym na którym wychodzi rospekt 
niniejszy, czcionkami jasnemi i foremnemi o- 
zdobiony zostanie, albo muzyką zawierającą 
sam śpiew ludu z podłożeniem instrumental. 
nem i z dobrem oddaniem jakiego tylko spo. 
dziewać się można po talencie zasłużonego 
kompozytora P. Ignacego Dobrzyńskiego, lub 
jeśli muzyka dołączoną nie będzie, wtenczas 
zastąpi jéj miejsce rycina stosowna, wystawu- 


80, przedsięwzią- 
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jąca osoby w ubiorach starożytnych i rodowych, 
a to podług pomysłu i utworu P. Jana Piwar- 
skiego, tyle znajomego publiczności z pięknych 
płodów malarskich. Rycin takowych 12 dzie- 
ło to ozdabiać będzie, Zgoła zajmując się wy- 
daniem tych piosnek niczego nieoszczędzę 
coby w najprzyjemnićjszćj i najświeższćj fot- 
mie mogło przedstawić Publiczności: rzecz ty - 
le dla nićj ważną i miłą. Pierwszy poszyt wyj- 
dzie d. 15, Czerwca r. b, i odtąd peryodycznie 
z pajwiększą rzetelnością co tydzień raz w.dzień 
środowy w południe, wychodzić nieustanie. i 
Jaco ERE Józef , Kaczanowski. 

= Charakterystyka stanu literatury 
weFra agyi "= Chciawszy zcharakteryzować 
epokę, w której Żyjemy, rzekłbym, Że wię- 
cej ma stronę artysjiowską, miż'moralną, Że 
bardziej Żyje wyobraźnią, niż sercem; fanta- 
zyjami, niż wiarą.: Nikt się dziś nie troska 
ani o przyjaźń, ani, o miłość, ani o:cnotę, 
wyraży zastarzałe, których i ja nawet wstydzę 
Si$ pisać; lecz zato każdy rozprawia o władzach. 


umysłu, o poezyi, o sztuce: Ze wszystkiego. 


zrobiono sztukę i poezyję, nawet z występku. 

ycie z glębokości uczuć przeniosło się na 
powierzchnię ideów, Dziś wyrzeczono się 
uczuć wewnętrznych, wszyscy pojmują zmy= 
słami; przypatrują się ideom, jak dzieci cie- 
niom chińskim. , Namiętności uzbrajamy w pas 
radoxa tylko na dzień jeden; 4, myśli: nasze 
przykrawywamy podług ostatnićj mody, na 
parę miesięcy, Ztąd tćż lteratura nasza jest 
błyszczącą, powierzchowną, nicestałą, "a wra- 
Żenie jakie sprawia, kończy się zzamknięciem 
książki, Z tego powodu, Że u nas nic kó. 
rzenia nie puszcza z serca, wypada, że wszy« 
siko tylko powięrzchownie na nićm się odci- 
ska. ' Z braku pićrwoczęć (principes), jak 
w. Cydzie, mamy natomiast marzenia Don 
ichota, ite marzenia zmieniamy jeszcze co 
chwila, TE sh, ! . ę 


Nowy melodramat: La decouverte du quin- 
quine (Odkrycie chiny), przedstawiano z wiel. 
kim przepychem w Paryżu, i z oklaskatii 
Przyjęto. potè , ta 

Owe zmyślone odkrycia astronoma Hersżla 
na księżycu przedstawiane zostały w Bordeaux 
w krotoehwili, pod tytułem: La lune, les lu- 
nettes et les lunaliqueś, w sposób bardzo do= 
wcipny i oryginalny. Ludzie, góry, zwie- 
rzęta występowały {am całkiem podobnę do 
opisanych w znanej książeczce, 

W Paryżu na szczególny. wpadnięto po- 
mysł; tym jest, ustanowienie lekarskiego za- 
bezpieczającego zakładu, : Za opłatą q2 frank, 
możńa kiedy się podoba chorować, i być wy» 
leczonym,  Administracyja zakładu, zapes 


wniając największą pilność około chorego, 
ma zarazem i najtańszą ' aptókę,' najtrosklie 
wszych dozorów, kąpiele i znaczną ilość do- 
kiorów, Pomysł ten wykonany że Ścisłą tzes 
telnością wiele dobrego sprawić móże. “0 * 
Ksiądz Betnie prosił Kardynała Fleury 6 pro. 
bostwat „Póki Żyję nie' będzićsz miał Żadnes 
80,“ odpowiedział mu; a ten na to: „A więc 
będę czekał !« : Í $ : 
ZAPOŻEW EDYKTALNY. _ 
Wszyscy ci; kiórzy) * ©. i 
1) do pozostałości zmarłej w“ Racacie tutej? 
* szego powiatu w r.1829. Barbary Żurkowej, 
w sądowym depozycie znajdującej "się, 
w ilości 6 Tal. 5 sgr. wynosżącej; ©" : 
do pozostałości zmarłego w r. 1827, w Nie: 
lęgowie Antoniego Szczepańskiego, w są: 
dowym depozycie znajdującej stę, w ilości” 
10 Tal, 24 sgr=ta feni wynoszącej; 
do pozostałości zmarłej w Przysiece nie- 
mieckićj'w. ré 1824. Reginy Kółódzićj wdo- 
wy, w sądowym depozycie znajdującej się, 
w ilości 18 Tal. 20 sgr. 8 fen. wynoszącej; 
do pozostałeści zmarłego w Śzczodtowie 
powiatu tutejszego w r. 1812, Józefą ep 
nauczyciela z Fiancyi rodem, w sądowyta 
depozycie znajdującćj Bię, 17 Tal, 24 sgr: 
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2) 


4) 


5 8 fen. wynoszącéj; 
5) do pozostałości zmarłego tu w Kościanie 
w r. 1534, Gotdieba Fiiiboff, w sądowym 
depózycie znajdującej się, 6 Tal. 2 egr. 
6 fen. wynószącej, i i 
do pozostałości zmarłego w Szmiglu w roku 
1827, Józefa Cibinskiego obywatela i garn 
carza, i jego tamże w r. 1830, zmarłćj Żony 
Magdaleny z domu Gwiałdowskićj Gibin- 
skiej, która z massy depóżytalaćj w ilości 
14 Tal. 14 sgr, g fen. i jednego w Szmiglu 
położonego, a zasądownie na.g5 Talarów 
oszacowanego domu mieszkalnego się skła. 
da, lecz długów już jest 76 Tal, g sgr. po- 
danych; a ZR SM 
pretensye mają, a mianowicie niewiadomi 
sukcessorowie tychże 'i ich sukcessorówie i kre» 
wni, zapożywają się do, udowodnienia tych 
prelensyi i resp. prowadzenia ich legitymacyi 
sukcessyonalnej, ra termin à 
dnia 3. Kwietnia 1837: r. 

przedpołudniem o godzinie 1rtćj w naszej 
Izbie sądowej przed Ur, Eding Assessorem 
wyznaczony, z tém tretieji iż niewia- 
domi pretendeńci prekludowani zostaną i po: 
zostałość jako niemająca właściciela, fiskusowi 
przeznaczoną zostanie. 

Kościan, dnia 3. Czerwca 1836, 

Król. Pruski Sąd Ziemsko - Miejski, 


6) 


